
 

 

B I U L E T Y N  P A R A F I I  

N I E P O K A L A N E G O  S E R C A  M A R Y I  

NR 38/2023, GDYNIA-KARWINY, 3 GRUDNIA 2023R. 

P O D  D A S Z K I E M  S Ł O W A  B O Ż E G O ,  

C Z Y L I  K O M E N T A R Z  E W A N G E L I C Z N Y  

L ITURGIA SŁOWA  

Iz 63,16b-17.19b; 64,2b-7; Ps 80; 1 Kor 1,3-9; Mk 13,33-37 

Słowem kluczem dzisiejszej Ewangelii jest słowo: „czuwać”. Poja-

wia się ono aż cztery razy. Po co Jezus je powtarza? Może po to, żebyśmy 

tegorocznego Adwentu po prostu „nie przespali”. Gdy czekamy na 

ważne wydarzenie, ważną osobę, to oczekiwanie nigdy nie jest czymś 

biernym. Przygotowania do ślubu, rozmowy o pracę, ważnego spotkania 

czy wystąpienia – robimy wiele rzeczy, żeby jak najlepiej do tego mo-

mentu się przygotować. Bo od tego przygotowania zależy, jak to ważne 

wydarzenie przeżyjemy. Zwieńczeniem Adwentu jest celebrowanie Uro-

czystości Narodzenia Chrystusa. Ale to nie jedyne przychodzenie Pana 

do nas. Bardzo istotne są „przyjścia Chrystusa” do nas w „naszym dziś”. 

Do nas, ludzi żyjących w XXI wieku, Chrystus także chce przychodzić, 

w naszym „dziś”. Każde czytanie lub słuchanie Słowa Bożego, każda 

spowiedź, każda Eucharystia, każdy moment modlitwy – to doświad-

czenie Boga przychodzącego. Warto „być czujnym”, żeby w czasie tych 

najbliższych trzech tygodni nie przegapić przychodzącego do nas Boga. 
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W Z R A S T A N I E  Z I A R N A  S Ł O W A ,  C Z Y L I  D O J R Z E W A N I E  S E R C A  

4 grudnia, poniedziałek  

(Mt 8,7) Rzekł mu Jezus: «Przyjdę 

i uzdrowię go». 

Rozważania serca: Czy dostrze-

gam, że miłość Boga jest bezwarun-

kowa? A jaka jest moja miłość do 

Niego i ludzi? 

5 grudnia, wtorek  

(Iz 11,3) Nie będzie sądził z pozo-

rów ani wyrokował według pogło-

sek (…) 

Rozważania serca: Co wzbudza 

we mnie ten fragment? Dziś popa-

trzę na siebie, tak jak widzi mnie 

Bóg.  

6 grudnia, środa  

(Mt 15,29-30) Jezus przyszedł 

nad Jezioro Galilejskie. Wszedł na 

górę i tam siedział. I przyszły do 

Niego wielkie tłumy (…) 

Rozważania serca: Jezus na 

mnie czeka każdego dnia w Ko-

ściele. Czy dziś podejmę wspi-

naczkę na naszą górę, do Jezusa? 

7 grudnia, czwartek  

(Mt 7,25) On jednak nie runął, 

bo na skale był utwierdzony. 

Rozważania serca: Dziś zba-

dam fundamenty świątyni swo-

jego serca. Na czym jest zbudo-

wana?  

8 grudnia, piątek  

(Łk 1,34) Na to Maryja rzekła 

do anioła: «Jakże się to stanie, 

skoro nie znam męża?» 

Rozważania serca: Jakie py-

tanie chciałbym zadać Bogu 

przez swojego anioła stróża? 

Jaką tajemnicę serca chciałbym 

z Nim omówić? 

9 grudnia, sobota  

(Mt 9,36) A widząc tłumy, lito-

wał się nad nimi, bo byli znękani 

i porzuceni (…) 

Rozważania serca: Czy 

otwieram się na czułość Jezusa? 
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I  N  T  E  N  C  J  E    M  S  Z  A  L  N  E  

Poniedziałek –  4.12.2023r.  

6:30  

8:00 

1. Za dusze w czyśćcu cierpiące /now. 1/ 

2. Za śp. Floriana, Teodozję, Eliasza, Krystynę oraz rodziców Aleksandra i 
Stanisławę 

18:30 Za śp. Józefa Ossowickiego /greg. 4/ 

W t o r e k  –  5 . 1 2 . 2 0 2 3 r .  

6:30  

8:00 W intencji synowej Marty z okazji 40 urodzin 

18:30 Za śp. Józefa Ossowickiego /greg. 5/ 

Ś r o d a  –  6 . 1 2 . 2 0 2 3 r .  ś w .  M i k o ł a j a ,  b i s k u p a  

6:30 
Dziękczynna za dar życia dla śp. taty Włodzimierza Walczyka i Jana Nowic-
kiego / 1 rocznica śmierci/ z prośbą o łaskę nieba 

8:00 Za śp. Józefa Ossowickiego /greg. 6/ 

18:30  

C z w a r t e k  –  7 . 1 2 . 2 0 2 3 r .  

ś w .  A m b r o ż e g o ,  b p a  i  d r a  K o ś c i o ł a  

6:30  

8:00 Za śp. Józefa Ossowickiego /greg. 7/ 

18:30 O dary Ducha Świętego dla kapłanów i sióstr naszej parafii 

P i ą t e k  –  8 . 1 2 . 2 0 2 3 r .  

Uroczystość Niepokalanego Poczęcia Najświętszej Maryi Panny  

6:30 Za śp. brata Ryszarda /14 rocznica śmierci/ 

8:00  

11:00 Za śp. Józefa Ossowickiego /greg. 8/ 

18:30 Za zmarłych 
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S o b o t a  –  9 . 1 2 . 2 0 2 3 r .  

7:00  

8:00 Za śp. Józefa Ossowickiego /greg. 9/ 

18:30 Za śp. Kajetana, teściów i ich rodziców 

I I  N I E D Z I E L A  A D W E N T U  –  1 0 . 1 3 . 2 0 2 3 r .  

7:30 Za śp. Jadwigę, Stanisława i Leszka Gryss 

9:00 Za śp. Henryka Zieleniewicza /4 rocznica śmierci/ 

10:30  

12:00 
W intencji Ojczyzny, za parafian żyjących i zmarłych oraz za tych, którzy 
przebywają zagranicą, daleko od swojej rodziny i domu 

14:00 Za śp. Józefa Ossowickiego /greg. 10/ 

18:00 Za śp. Kajetana, teściów i ich rodziców 

A B C  M O D L I T W Y  

Kontynuując temat modlitwy chciałabym w najbliższych nume-

rach naszej gazetki przytaczać fragmenty artykułu ks. Michała Lubowic-

kiego dostępnego na stronie pl.aleteia.org 

„Ustna, myślna, byle nie bezmyślna… 

Czasami można spotkać się z opinią, że modlitwa w myślach jest czymś 

lepszym niż modlitwa słowami. Ostrożnie z takimi wyrokami! 

Jasne, że nie chodzi o to, by bezmyślnie wypowiadać pobożne frazesy, 

ale z drugiej strony nie wszystkie „podniosłe myśli” są modlitwą. Nieraz 

wypowiadanie modlitwy na głos czy choćby półgłosem pozwala lepiej 

skupić się na jej treści, zwłaszcza gdy jesteśmy zmęczeni czy rozkoja-

rzeni”. Cdn. 
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J E D N Y M  S E R C E M ,  C Z Y L I  Ż Y J Ą C  C H R Y S T U S E M  

Dziś rozpoczyna się okres adwentu, czyli oczekiwania na przyjście 

Jezusa, na to pierwsze i to ponowne przy końcu czasów. To oczekiwanie 

szczególnie wybrzmiewa w pierwszych zdaniach Ewangelii św. 

Mateusza, która rozpoczyna się od rodowodu Jezusa. Tyle pokoleń 

musiało przejść swoją drogę, aby mogło wreszcie zabrzmieć: „(…)Jakub 

ojcem Józefa, męża Maryi, z której narodził się Jezus, zwany 

Chrystusem”. (Mt 1,16). Wsłuchując się w tę pozornie monotonną 

wyliczankę kolejnych pokoleń, możemy dostrzec coś jeszcze – jak patrzy 

Bóg. Dla mnie te słowa to gwarancja Miłosierdzia Boga. Można sobie w 

nich uświadomić, że Bóg widzi nie tylko mnie w moim teraz, ale patrzy 

przez całą moją historię, w tym historię mojej rodziny – tej mi bliskiej i 

znanej, jak i tej, której już nawet nie pamiętam. Bóg patrzy na mnie i mój 

grzech, który wydarza się teraz, ale zna także tło – każde najmniejsze 

zranienie serca, w którym grzech się począł, w tym to zranienie 

najgłębsze – ranę grzechu pierworodnego, znaczącego nas od Adama. 

Bóg zna moją słabość i bezsilność, tak jak zna ograniczenia i upadki 

moich rodziców, dziadków, z których moja słabość się zrodziła. Bóg zna 

też każde poruszenie serca ku dobru i miłości, nawet to, które ze 

względu na ludzkie ograniczenia nie kończy się żadnym osiągnięciem. 

Św. Teresa od Dzieciątka Jezus pisała, że uwielbia nieskończoną Bożą 

Sprawiedliwość i jest Ona dla niej źródłem ufności, bo Boża 

Sprawiedliwość, to Bóg, który widzi wszystko. Bóg jest Miłosierny 

właśnie dlatego, że jest Sprawiedliwy. 

Wierzę, że poza pokoleniami z krwi tworzymy też rodziny z ducha, tak 

z dobrego, jak i złego. Rodziny duchowe złego powielają krzywdy i 

przenoszą ból na kolejne osoby, kolejne pokolenia. W rodzinach 

duchowych połączonych więziami zrodzonymi z woli Boga i w Jego 
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Duchu obdarzamy się miłością, otwieramy i leczymy nawzajem swoje 

rany. Wszystkie rodziny jednak w końcu spotykają się, jak ramiona 

Krzyża, w Jezusie synu Maryi. To spotkanie rodzin znajduję w Księdze 

Zachariasza (Za 12, 1-14), który pokazuje obraz mieszkańców 

Jeruzalem, utożsamianego z matką – Maryją (Ga 4,26) i pozostałych. 

Prorok pokazuje, że na obie rodziny Bóg wylewa łaskę Ducha, ale każda 

z nich odbierze ją inaczej. Dla pierwszej rodziny staje się ona ciężarem, 

zaciemnieniem i płonącym ogniem. Dla rodziny Maryi – mieszkańców 

Jeruzalem, nadejście Ducha staje się objawieniem chwały, pobożności, 

obecności Boga – „każdy z nich, kto jest słaby, będzie jak Dawid, a dom 

Dawida jak bóstwo, jak anioł Pański na ich czele”. W rodzinie Maryi jest 

też coś jeszcze, co łączy – zapatrzenie w Krzyż i współodczuwanie: 

„Będą patrzeć na tego, którego przebili i boleć będą nad nim (…). W 

owym dniu będzie wielki płacz w Jeruzalem (…) I płakać będzie cały 

kraj, każda rodzina oddzielnie. (…)” (Za 12, 10-12).  

Adwent to może być czas uświadomienia sobie, że historia rodzinna, 

słabości i zranienia nie są przeszkodą dla Boga, lecz przestrzenią 

Miłosierdzia. Boża Sprawiedliwość nakazuje Mu dać łaskę każdemu, 

niezależnie którą rodzinę duchową wybrał. Jednak tylko w Niepokalanym 

Sercu Maryi wspólny płacz nad ranami Jezusa, a w Nim nad małymi 

ranami każdego z nas, rodzi nową rodzinę i nowy początek. /es/ 

W  M A R Y J N E J  S Z K O L E  O J C A  J Ó Z E F A  

„Matka Boża mocą swego własnego powołania jest jakby uosobie-

niem prostej, wiernej i oddanej służby Bogu. Ona służy Bogu i Jego ży-

czeniom wszędzie i zawsze… Tak też narzędzie zawsze i wszędzie na-

stawione jest na najbardziej bezinteresowną, świadomą służbę. Usta-

wicznie żywe jest w nim i pojawia się w jego sercu i na ustach pytanie: 

Domine, Domina, quid vis me facere? (Panie, Pani, co chcesz, abym czynił 
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– por. Dz 9,5). (…) Na tej drodze narzędzie zdobywa głęboki szacunek 

wobec naturalnego i nadprzyrodzonego porządku świata oraz zgodnego 

z wolą Bożą ich wzajemnego powiązania i harmonii, które znalazły kon-

kretną formę w świętości w życiu codziennym i pełne urzeczywistnienie 

w Matce Bożej”. 

/Józef Kentanich, fragm. książki pt. „Narzędzie w dłoniach Maryi”/ 

P R Z E Z  Ż O Ł Ą D E K  D O  S E R C A  

C Z Y L I  K Ą C I K  K U L I N A R N Y  

Kruche ciasteczka z serem 

30 dkg mąki, 25 dkg twarogu sernikowego, 15 dkg masła, 1 żółtko, 

4 dkg cukru pudru, 0,25 łyżeczki aromatu waniliowego, białko (na wierzch) 

Mąkę przesiewamy i siekamy z masłem. Dodajemy ser, żółtko, cukier 

puder i aromat waniliowy. Krótko zagniatamy ciasto podsypując mąką. Wkła-

damy na 30 min do lodówki. Po upływie czasu ciasto wałkujemy na grubość 

0,5 centymetra. Wykrawamy ciastka szklanką lub dowolnymi foremkami i 

smarujemy na wierzchu rozmieszanym białkiem. Piekarnik nagrzewamy do 

180 stopni. Blaszkę wykładamy papierem do pieczenia. Układamy na niej 

ciasteczka. Blaszkę wkładamy do piekarnika i pieczemy ciasteczka przez ok. 

20 minut (do zarumienienia) Smacznego😊 

S I O S T R A  A U G U S T Y N A  ( N I E )  T Y L K O  D Z I E C I O M  

Dzisiaj modlitwa adwentowa. Słowa ułożone od najmniejszego do najwięk-

szego utworzą jej treść. Powodzenia 😊 

ŚWIĘTA AMEN W SERCEM POKOJU WSZYSTKO 

DŹWIGA MILCZENIU NOSIŁAŚ NA BOGA ŚWIAT SWOICH 
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NARODZENIA CZAS KTÓRY DRO-

DZE TWOJEGO BARKACH I 

PRZEWODNICZKĄ BĄDŹ ZBA-
WICIELA  POD BOŻEGO I NA 

BĘDZIEMY NA  TEGO  . DO ABY 

W NARODZINY KTÓRYM 

ŚWIĘTOWAĆ  SYNA 

NAPEŁNIŁ JEZUSA 

CHRYSTUSA NASZĄ I 

NASZE NASZEGO 

SERCA NADZIEJĄ 
WYDAŁAŚ RADOŚCIĄ  MATKO 


